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*S'prawy krajowe.
(P o b ) t  Jeg o  c e s a rs k ie i  M ości w  P ra d z e . — f/osow anie  o b lig a c ji d łu g u  pana lw a ,)

Gazeta pragttka  z dnia 1. marca donosi z Pragi: „Wczoraj 
w południe, po skończonej rewii, podczas której bardzo liczny tłum 
ludu przyjmował monarchę rodośnemi okrzykami, zaszczycił Jego 
c. k. apostolska Mość swa obecnością, jnkieśmy już donieśli, w to
warzystwie Jego Kxcelcncyi pana namiestnika ginach nowej c. k. 
kasami żandanneryi i kilka zakładów przemysłowych. Komenda 
c. k. drugiego pułku żandanneryi znajduje się od kilku miesięcy 
w dawnym gmachu wyższego urzędu pocztowego, w którym naj- 
szczególniej sala szkoły ozdobiona jest popiersiem Jego c. k. apost. 
Mości, zrobionym z kanaryjskiego marmuru przez naszego utalento
wanego ziomka Levy w Rzymie, cztery upiększa ją jeszcze malo
wideł a l fre.aco. przedstawiająch sceny zbawiennego działania żan- 
darmeryi krajowej (c /w a n j*  obraz jeszcze nie jest skończony.) Ce
sarz Jego Mość raczył zwiedzić przestrzenie dość obszernego gmachu 
i upewnić c. k. k om en d a n ta  pułku pułkownika barona Kronenberg'
Swoja najwyższą łaską.

Następnie zw iedził Jego e. k. Mość fabrykę przędzenia ba
wełny, własność Franciszka Richter, wiceprezydenta pragskicj izby 
handlowej i przemysłowej, tudzież fabrykę maszyn pana Franciszka 
Ringhofer w Smicliowie, równie jak c. k. drukarnię nadworną, lito
grafie i "iscrnic czcionek synów Gottlieba Haase na przedmieściu 
AItstadt, lustrował wszystkie szczegóły w tych zakładach i raczył 
wszędzie dowiadywać sie o rozmaite stosunki odnoszące się do ro
dzaju i obfitości zatrudnienia z widoczną uwagą, która w nnjprzy- 
jaźuiejszy sposób objawiła dostojny udział naszego najłaskawszego 
'monarchy w przemysłowych stosunkach naszej ojczyzny.

Była druga godziny z południa, gdy Jego ces. Mość z dzie
dzińca Anny, gdzie bawił około trzy kwadranse, powrócił do cesar
skiego Imrgu. 0  piątej godzinie tow arzyszył Jego c. k. Apostolska 
Mość Jego Mości Królowi Saxonii do dworca żelaznej kolei w Bu- 
benc, który pożegnawszy Cesarza Jego M ości, obecnych najdostoj
niejszych Gości i wysokie w ładze, odjechał osobnym pociągiem z 
powrotem do Drezdna. 1 tą rnzą była rozstawiona w świetnie przy
ozdobionym dworcu kolei żelaznej honorowa kompania wraz z bandą 
muzyczna która saski hymn ludu przegrywała. Po odjeździe Króla 
jeo-o Mości powrócili Jego ces. Mość, najdostojniejsi Arcyksiążcta i 
królewicz Albert znowu do Pragi, aby wkrótce potem uszczęśliwić
Swa obecnością królewski teati stanowy. . , .

' Już sama' powierzchowność gmachu teatralnego zapowiadała,
‘ „o,,,.; •/.;!nisza w swoich kartach radosny dzioń

ze roczniki sceny naszej • n i , - ,,  • łn,uii>nir "azowe, tworzące wielką lutnię tu-uroczystosci. Liczne płomienie „u-yo i . . •
dzież gwiazdy i piramidy, z a ja śn ia ły  rzęsisto na fasadzie gmachu a
bardzo liczny tłum ludu zapełniał plac teatralny. Wspaniały był 
widok, jaki przedstawiał teatr wewnątrz, ozdobiony bogatym blaskiem 
toalet damskich i najrozmaitsze.... uniformami, równie jak rzęs.ste.n 
oświetleniem. Gdy Cesarz Jego Mość w uniłormie pułku Imienia 
Jego cesarskiej Mości wszedł do średniej loży, rozległ się najszczer
szy o k r z y k  radości, który sie ponowił po skończonym hymnie ludu. 
Cesarz Jego Mość raczył zabawić aż do końca drugiego aktu opery 
. T a n h a u s c r która z najwyższego rozkazu była przedstawiona. 
Podobno nigdy jeszcze nie miał Pragski teatr szczęścia widzieć 
w swych przestrzeniach, oprócz Cesarza Jego Mości tak wielkiej 
liczby członków Najwyższego domu cesarskiego; na przedstawieniu 
znajdował sie prócz Jeb cesarz. Mości także Królewicz Saxouii.

Dzisiaj rano po udzieleniu od ósmej godziny audyeiieyi pry
watnych zwiedzał Jego ces. Moso gmach c. k. namiestnictwa i c. k. 
wyższego sadu krajowego, raczył wglądać w szczegóły toku spraw 
publicznych i wyraził chwalebne uznanie prac i rządów Ich Excelen- 
cyom panu Namiestnikowi i panu prezydentowi wyższego sądu kra
jowego baronowi lłennet.

Nakoniec uszczęśliw ił Jego ces. Mość w towarzystwie Jego 
Excelencyi pana Namiestnika Swą obecnością szpital dzieci Franciszka 
Józefa i filialny zakład cierpiących na pomieszanie zmysłów Slup, 
a polem w towarzystwie Jego Excelencyi komenderującego jenerała 
tlm. hrabi Clam-Gallas kilka zakładów wojskowych.“

Na odbytem dnia 1. b. m. dwieście sicdindziesiątcm czwartem  
losowaniu dawniejszego długu państwa wyciągnięto seryę nr. 235.

Serya ta zawiera obligacye kamery nadwornej po 5 pet., a 
mianowicie: lir. 78.450 z piąta częścią i nr. 78.530 z trzecią czę
ścią sumy kapitałowej, następnie nuincra 70.159 aż włącznie do 

70.071 z całemi sumami kapitałowemi w ogółowej kwocie kapita
łowej 967.817r. 42k., a w kwocie procentowej według zniżonej 
stopy procentowej 24.195r. 2 6 2/4k-

Aineryfctt*
(Dochody państwa Brazylijskiego. — Powrót Cesarza Faustyna.)

Dochody państwa brazylijskiego powiększyły się znacznie 
w ostatnich latach. Jeszcze w roku 1831 wynosiła ogólna suma 
dochodów 12,080.527, milreis (tyle co reńskich) w roku zaś 1832  
tylko 10,842.879 w ośmiu jednak następnych latach podniosła się 
na 16,435.365. Drugi dziesiątek lat od r. 1841 do 1850 zaczynał sie 
liczbą 19,096.964 i szedł dalej w następującym porządku 18.951.990, 
2 1 ,585 .472 , 25 ,125 .694 , 26 ,507 ,965 , 27 ,941 .706 , 25 ,052 .360 ,
26.483.028, 28,462.801. 32.92S.946. Dochody w latach 1851, 1852 
i 1853 chwiały sie między 37,984.360 a 38,367.872 milreis. Lecz 
równocześnie z powiększeniem dochodów powiększyły się także i 
wydatki państwa a częstokrość pokazuje sir nawet dość znaczny 
niedobór. R ó w n o w a g a  miedzy doehodami i wydatkami panowała 
w latach 1833— 34 (na 12,441.000 milreis dochodów 11,477.000  
wydatków) dalej w latach 1S35 na 14,819.000 dochodów 12,908.000  
wydatków w 1836 (na 14,447.090 dochodów 13,979.000 wydatków  
w r. 1845 (na 26,507.000 dochodu 24,505.000 wydatków) w r. 1846 
(tia 27,941.000 dochodów 25,267.000 wydatków). W innych latach 
okazuje się znaczny niedobór. Coroczny wzrost dochodów zawdzię
czają podwyższeniom podatków celnych i stemplowych, tudzież szczę
śliwym reformom co do administracyi wewnętrznej. Ztąd też po
kazuje się, że niedobór był jedynie tylko nastepnością wojen z są
siadami i domowych zamieszek. Mianowicie w latach 1839 (na 16 
milionów dochodów 25 milionów wydatków) 1842 (na 18 mil. do
chodów 29 mil. wydatków) i 1851 ( na 37 mil. dochodu 43 wydatku) 
sprawiły niedobór same wojny i zamieszki domowe jak na przykład : 
powstanie w Pernambuco, walka z jenerałem Rosas i Oribą. Przy
czyniła się także do tego nie mało udzielona jenerałowi Lrquiza i 
państwu Uruguay pożyczka.

—  W edług otrzymanych doniesień z „Port-au-Prince“ z 6go 
stycznia, powrócił Cesarz hanstyn J. do kraju swego z wiadomej 
wyprawy wojennej na Domingów. Dla pomszczenie klęski swej 
kazał jenerałów Tousaint, Canistre i jeszcze jakiegoś trzeciego roz
strzelać. Stracono też i kilku oficerów niższej rangi. Obwiniono 
ich wszystkich o zdradę i zmowę z nieprzyjacielem. W kraju nie 
było żadnych zaburzeń lub spisków, sądzą jednak, że Souloque za
niecha już dalszej wojny przeciw Domingom, i raczej zajmie się 
ustaleniem rządów swych, które ostatniemi wypadkami znacznie na 
powadze straciły.

Portugalia.
(Sprawy w Izbacb.)

L i iz h o n a  , 17. lutego. W izbie parów przyszło do bardzo 
żywej sprzeczki miedzy przewodzeń Kabralistów hrabią Thomar a 
ministrem prezydentem księciem Saldanlia. —  Kongres potwierdził 
adres w odpowiedź na mowę od tronu a zdaje się, że izba parów 
żadnej w nim nie zrobi zmiany. Projekt ustawy względem przy
wozu cerealiów rozchwiał się jeszcze przed obradą. Rząd sam nic 
miał pewnego w sprawie tej postanowienia, ztąd wiec, jeżeli wnio
sek ten nie upadnie, to przewlecze się na dłuższy czas. Na posie
dzeniu kongresu obradowano nad wnioskiem usamowolnienia niewol
ników należących państwu. Zdaje się, że projekt ten.utrzyma się 
w izbic i osiągnie obowiązującą moc prawa.

(Hrabina Blontijo ilo Paryia. — Napaście Marokanów. — Depesza z 27. lutego. — De
pesza z 28. lutego.)

Z jM a d r y tu  donoszą pod dniem 23. lutego: Hrabina Mon- 
tijo i księżna Alba wyjeżdżają na przyszły tydzień do Paryża. Temi
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dniami zaczęły już robić w i żyły pożcgnawcze. —  Maroknnie nie 
ustają w napaści Hiszpanów. Niedawno napadła liczna tłuszcza 
Arabów zagnane burzą ku wybrzeżom marokańskim okręta hiszpań
skie, obsypała je gradem kul z ręcznej broni. Słychać, żc rząd ma 
zamiar wysłać z wiosną pod wodzą jenerała Prini 15 do 20.000  
żołnierza do Marokko, ażeby ukarać te i tym podobne napady i 
rozboje nadbrzeżnych plemion arabskich.

—  Depesza z M adrytu  z dnia 27. lulego donosi: W Maladze 
wybuchły rozruchy, lecz pod porę jeszcze przywrócono porządek i 
spokojność. Marszałek Espartero przyjmował w dzień swych uro
dzin korpus oficerów załogi madryckiej. — Projekt finansowy pana 
Santn-Cruz utrzyma się prawdopodobnie w Kortezaeh. — Spokój 
panuje wszędzie.

—  Z M adrytu  donoszą pod dniem 28. lutego: Dziś wypra
wiony będzie bankiet dla zastępców towarzystwa kredytu rucho
mego. Statuta towarzystwa przedłożono już rządowi. ■—  Jutro 
będą wypłacać wszystkim pensye miesięczne za luty. —  W  Mala
dze i w całem państwie panuje spokój.

Ingjlia.
(Flotyla do odjazdu w pogotowiu. — Obóz. — Protokół sukcesji duńskiej ugłoszono. —

Legia w Shorncliffe.)

L o n d y n ,  28. lutego. W edług ogłoszenia admiralicji znaj
duje się trzecia i czwarta dyw izja ilotyli łodzi kanonierskieb w przy
słani w Portland. —  Słychać, że rząd założy z wiosną na lak zwa
nej równinie penedenskiej wielki obóz na 20.000 żołnierza. Do lata 
ma cały obóz być zupełnie ukończonym.

—  Stosownie do adresu izby niższej ogłoszono wczoraj ko
pię protokołu odnoszącego się do sukcesji duńskiej, równie jak ko
pię protokołu, który się tyczy odnowienia tego dokumentu przez 
Rosye w roku 1852.

—  W Shorncliffe zginęło niedawno trzech szeregowców z le
gii angielsko-niemieckiej gwałtowną śmiercią. Pierwszy Ferdynand 
A11) a mis, degradowany za wykroczenie z sierżanta na szeregowca  
sam odjął sobie życie dnia 15.; w izytacja pośmiertna okazała, że 
cierpiał na pomieszanie zmysłów. Drugi 01iver Goselak, umarł na 
ranę z pchnięcia, podczas zwady w oberży; sprawce nie wyśledzono. 
Trzeci, Ferdynand Schulze, otruł się przez pomyłkę, gdyż napił się 
tynktury akonitu w myśli, że rum pije.

Francja.
(Nowiny dworu. — Hrabina Monlijo przybyła. — Księżna Murat ma syna. —. Konferen-

cye paryskie.)

P a r y * , 29. lutego. Na przedwczorajszym wieczorze u księcia 
Hieronima znajdowali się w szyscy pełnomocnicy prócz wielkiego 
wezyra, któremu przeszkodziła lekka słabość. Gospodarzami domu 
byli książę Napoleon i księżna Matylda. W rzędzie zaproszonych 
pisarzy byli obaj Dumas ojciec i syn. Pokazuje się więc, ze mylną 
była pogłoska o niechęci rządu dla starszego Dumasa. —  W szyscy  
pełnomocnicy a mianowicie rosyjscy obsypjwani są zc wszystkich  
stron zaprosinami na obiady i wieczory. Przedwczoraj spotkali się 
baron Brunów i hrabia Orłów u księżny 'Matyldy z jenerałami Can- 
robert, Bosijuct, Mellinet i rozmawiali z nimi najuprzejmiej. — 
Hrabina Montijo matka Cesarzowej przybyła już do Paryża, ażeby 
być obecną w czasie słabości dostojnej swej córki. —  Księżna Mu
rat z domu księżna Wagram powiła na zamku swym w Gros-lłois 
syna, który jest prawnukiem już byłego króla Neapolu. Mąż księżny 
Joachim Murat jest najstarszym z synów Łucyana Murat.

—  Indcpendance bclgc zawiera o drugiej konferencji kon
gresu następujący artykuł:

„Wyrażając niewzruszone zaufanie, że konfereneye paryskie do
prowadzą do zgody, nie tailiśmy nigdy, że podczas układów nie 
obejdzie się zapewne bez opozycyi z jednej lub z drugiej strony, 
że rozmaite trudności opóźnią porozumienie, a nawet nie raz pozor
nie zagrażać będą ostatecznemu załatwieniu. Zawsze jednak 
sądziliśmy i nicprzestnjemy być lego przekonania, żc ostateczne 
porozumienie prędzej lub później przyjdzie do skutku. Te trudno
ści, któreśmy przewidywali powstały, jak się zdaje, na drugiem po
siedzeniu kongresu odbytem jak wiadomo dnia 28. z. m. —  Dzien
niki paryskie nie podają żadnych jeszcze szczegółów o tein posie
dzeniu, ale nasze doniesienia prywatne zawierają niektóre data, które 
jednak przyjmować należy z wszelką ostrożnością, niemają bowiem 
cechy urzędowej. Dyskusya była jak słychać, bardzo ożywiona, i 
nieprzyszło do porozumienia między pełnomocnikami. Szło głównie 
o Bomarsund i o Kars. Bosya oświadczyła, że wielką już z jej 
strony będzie koncesya, jeżeli się zobowiąże nie fortylikować wysp 
Alandzkich. Reprezentanci rosyjscy mieli sic przy tej sposobności 
.wyrazić dość stanowczo. Niepowzięto też żadnej uchwały.

Co do Karsu, Rosya przystaje na zwrócenie tej twierdzy Tur- 
cyi, lecz żąda kompenzacyi. Ale nim oznaczy jakiego rodzaju ma 
być ta kompezacya, Rosya żąda, ażeby mocarstwa przyznały jej 
co do zasady prawo takiego żądania, na co pełnomocnicy niechcieli 
się zgodzić.

Szło także o dokładne oznaczenie granicy bądź w Bessarabii, 
bądź w Azyi mniejszej; słychać nawet, żc Turcya nie odstąpiła od 
żądania, by jej zwrócono koszta wojenne, na co Ilosya w żaden spo
sób nieprzyzwoli. Zdaje się jednak, żc Turcya w tym względzie 
ustąpi, gdyż nawet między sprzymierzonymi nie znajdzie poparcia 
tej pretensji.

Na wszelki sposób posiedzenie czwartkowe, jeżeli można wie
rzyć powyższym doniesieniom, nie poparło znacznie sprawy i nie- 
powiększyło nadziei pokoju. Ale powtarzamy, pisze Indcpendance  
he!qe. że pomimo tych trudności, tych małych nieporozumień, tych 
utarczek w dyskusji prawie nieocliybnych. nielracimy otuchy, że 
wszelkie prawdopodobieństwo przemawia za pomyślnem zakończe
niem konferencji paryskich/4

M^łocky.
(Sprawy w i/.bie pierwszej. — Interpelacja względom aresztacyi legionistów. — Are- 

sztacye. — Fałszerze monefy. — Instytut kredytowy w Neapolu.)
Na posiedzeniu sardyńskiej izby drugiej dnia 2(i. lutego prze

d łoży ł tym czasow y m inister finansów, Lanza, budżet na rok 1857.
Deputowany de Viry interpelował ministra spraw wewnętrznych 

względem zdarzeń w legii angielsko-włoskiej; zaszły różne aresta- 
cye, a z pomiędzy przytrzymanych oddano kilku innym niż snrdyń- 
skim władzom; Anglia —  mówi dalej de Yiry —  postępuje w Sar
dynii,‘jakby w jakiej kolonii swojej. Za dawniejszych rządów abso
lutnych musiały wojska obce, jeźli otrzymały pozwolenie wolnego 
pochodu przez kraj sardyński, wprzód broń z ło ży ć , i nie śmiały 
rozwijać choręgwi; legia zagraniczna stała już dość długo w kraju 
sardyńskim, a zbiegi jej powinnyby znaleźć obronę.

Minister zaprzeczył temu, jakoby zajść miały rzeczywiście jakie 
zawichrzcnia; miejscowe władze sardyńskie chcąc zapobiedz niepo- 
kpjom, jakich się obawiały, kazały przedsięwziąć aresztacye; zresztą 
zaś nicprzyznano rządowi angielskiemu żadnej jurysdykcji nad pod
danymi sardyńskiemi; dozwolono mu tylko werbunku w teryloryum  
sardyńskiem na czas nieoznaczony, a zbrojnemu wojsku angielskiemu 
dozwolono dlatego tylko pochodu przez kraj sardyński, że Anglia 
właśnie zostaje z Sardynią w przymierzu.

Interpclacya nieodniosła żadnego skutku, a Izba kontynuowała 
tak na tern, jak i na następującem posiedzeniu rozprawy względem  
projektu zmodyfikowania podatku zarobkowego.

Bataliony legii angielsko-włoskiej zmieniły swe leże. 1 tak 
stojące potąd w Nowarze przeniesiono do Chivasso, a będące da
wniej w Chivasso do Snsy; ostatni ten batalion przechodził 26go 
lutego przez Turyn.

Dziennik Arm onia  pisze: Werbunek do iegii angielsko-włoskiej 
podobno już skończony, a przynajmniej przepisano werbownikom tak 
trudne warunki, że już dalszego werbunku zaprzestać muszą.

—  W edług doniesień Mcsagg. d i Modcna  z R z y m u  z 1S. 
lutego przedsięwzięła polieya tamtejsza kilka ważnych aresztacyi. a 
miedzy innymi przytrzymano pewnego oficera z artyleryi rzymskiej 
(rodem Szwajcara), który utrzymywał korespondeneye republikańskie 
i usiłował wojskowych wciągnąć do spisku. Przytrzymano też je
dnego o kradzież, lecz podczas rewizyi znalazły się miedzy papie
rami przytrzymanego także i listy podobne jak u oficera wspomnio- 
nego, a oprócz tego przyaresztowano pewnego mordercę, nazwiskiem  
Caprara, który zemknąć chciał za granicę, a podejźrzany jest o za
mach skrytobójczy na życie porucznika żandarmeryi, Strinati.

Z N e a p o l u  donoszą z 22go lutego: Prawie równocześnie 
z przytrzymaniem w Palermo kilku fałszerzy monety przytrzymano 

j  fałszerzy takich na gorącym uczynku w domku odludnym w paro
wach Wezuwiusza.

—  Dziennik P innnn tc  donosi: Proźbę barona Eichthal w zglę
dem utworzenia instytutu kredytowego w Neapolu odrzucono.

R osya.
(Imiona oficerów poległych 'zaszczytem szkól. — Kasa emerytury marynarzom. — Jeiice 

na oceanie cichym. — Zmiana w komendach. — Kinie telegraficzne. — Uzbrojenia
nic ustaję.)

P e t e r s b u r g ' ,  23. lutego. Ministeryuni wojny poleciło św ie
żym ukazem dziennym, ażeby imiona wszystkich na polu bitwy 
z chwałą poległych oficerów zapisywano w szkołach, do których 
dawniej należeli. —  Starania wielkiego księcia Konstantego o dobro 
floty nowym uwieńczyły się skutkiem. Na prośby jego zezw olił Ce
sarz, ażeby dla inwalidów marynarki mianowicie dla morskich ofice
rów, urzędników i lekarzy założona była nowa kasa emerytury. Do 
kasy tej wpłynie zaraz 120.000 rubli z publicznego skarbu a po
mnażać ją będą ciągle przychody z rocznych poborów podatkowych. 
Naddyrekcya marynarki wypisała uadgrodę 1000 rubli za najlepszy 
plan do budowy kasami dla żonatych majtków. Kasarnia ta ma być 
jednym z najokazalszych gmachów stolicy. —  Leituant Mussiu Pusz
kin, który z brygantyny „Grcta44 dostał się w niewolę angielskiej 
fregaty „Uarracoula44 uskarża się w swych listach z Hong-Kong 
gorzko na nieludzkie postępowanie Anglików. Admirał Slirling chciał 
go odesłać na pokład floty rosyjskiej w cichym oceanie, lecz lci- 
tnant Puszkin sprzeciwił się temu, gdyż musiałby był zdradzić nie
przyjaciołom stanowisko floty rosyjskiej i przystęp na wody Amurii. 
—  Pisze także, że lekarze angielscy nic troszczą się wcale o cho
rych jeńców rosyjskich, z których czterech umarło w drodze.

—  Dziennym rozkazem z 19. lutego przechodzi dotychczasowy 
wódz w Miugrclii, jenerał-major książę Bagratiou-Muchrański do 
dyspozyeyi jenerała Liidersa. Nic wymieniono, kto będzie jego za
stępcą; jednak zdaje się, żc jenerał Uruuucr, który przeciw Ome- 
rowi Baszy dowodził jednym oddziałem armii Karsu, objął w kra
jach nadbrzeżnych naczelne dowództwo.

1—  Rosyjska administracya telegraficzna zawiadomiła nicmiecko- 
austryackie stowarzyszenia telegraficzne i inne zagraniczne admini- 
stracye telegrafów, że w niemieckim i we francuskim języku przyj-
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mnwanp będą do pewnego czasu korespondencje tylko do rosyjskich 
stacyi telegraficznych w Petersburgu, Diinaburgu, Rydze i Hcwlu, i 
że do wszystkich innych otworzonych już stacyi rosyjskich adreso
wane depesze w niemieckim i francuskim języku, dochodzić mogą 
tylko do Petersburga, zkad pocztą dalej będą odesłane, a mianowi
cie do miejsc adresem wskazanych. —  'L W ołoszczyzny  donoszą, 
że rząd tamtejszy kazał zaprowadzić nowe linie telegraficzne na 
Ibraiłów i w kierunku Fokszan, aż do granicy multańskiej, które 
w  dwóch rozmaitych punktach stykać się mają u pogranicza obu 
księztw, a mianowicie niedaleko Fokszan i pod Yadeni, miedzy Ibrai- 
łowem i Gałączcm z multańskiemi liniami telegraficznemi. W  Ibrai- 
łow ie nad Dunajem, niedaleko Gałaczu urządzono wołoską stacyę 
telegraficzną i oddano już do jazdy i komunikacji powszechnej. 
Można wiec teraz posyłać depesze do Multan także na Kronsztadt i 
górny Tomós przez W ołoszczyznę, tudzież depeszę do W ołoszczy
zny na Czerniowce i Nemericzeni przez Multany. Bezpośredniej 
linii telegraficznej między Bukaresztem i Ibraiłowem jeszcze nie 
otworzono. Można wiec depesze do Jbraiłowa posyłać tymczasowo 
tylko przez Multany, a mianowicie albo za Nemericzeni i Yadeni, 
lub na górny Tóm ós, Fokszany i Yadeni. —  Na wołoskiej stacyi 
telegraficznej Giurgewo zaprowadzono stnłę służbę nocną.

—  W edług doniesień dziennika Constitutionel z Petersburga 
z  zdnia 18. lutego trwają ciągle w Finlandyi i Kurlandyi przygoto
wania wojenne na wielką stopę. W południowej R osji spostrzegano 
ostatniemi czasy nowe znaczne przechody w ojsk: również nie ustają 
prace fortyfikacyjne koło warowni mikołajewskiej. Jenerał Liiders 
powołał wszystkich oficerów swej armii z urlopu z Odesy a nawet 
i oficerowie na granicy polskiej powróciły do swych pułków.

I&siestwa wa cl clunaj^iiip,
(Dokumenta ministra w. Porty w prawach Ksic/.twa Maltańskiego.)

J a s s y ,  20. lutego. Z pomiędzy wielu przepisów prawdziwie 
ludzkich wiadomy jest powszechnie dekret księcia Ghiki względem 
zniesienia niewolnictwa w kraju, równie jak zamysł pewnej partyi 
bojarów,-założyć do wysokiej Porty w formie prośby protest prze
ciw wszelkim aktom, które dywan w tej mierze w Mołdawii przed
sięwziął. Naprzeciw takim usiłowaniom zamieszczamy tu następujący 
dokument:

„Minister spraw zewnętrznych do Jego W ysokości księcia G. 
Ghiki, hospodara Mołdawskiego.

Niektóre osoby zgodziły się temi dniami na kolektywną pety- 
cyę przeciw dywanowi a d  hoc.

Dywan ten zwołany był na wyraźny rozkaz wysokiej Porty, 
a prace jego przedłożyłeś Wasza książęca Mość do wysokiej sank
c ji cesarskiego rządu.

Rząd cesarski przeto ma sobie za obowiązek zwrócić najści
ślejszą uwagę W aszej W ysokości na podobne manifestacye, które 
niezgadzając się bynajmniej z teraźniejszemi stosunkami, mogą łatwo 
wywołać w kraju ruch szkodliwy, i przeto rząd wzywa Cię Mości 
Książe, ażebyś wyraźnie publikacyą tej depeszy ogłosił, że wysoka 
Porta nie pochwali pod żadnemi warunkami tych nianifestacyi, i jc -  
źliby sic powtarzały, będzie zmuszona je przytłumić.

Rząd cesarski jako wyraz uczuć światłego starania Jego ces. 
Mości Sułtana dla wszystkich poddanych Jego państwa zajmuje się 
najtroskliwiej stanem wszystkich klas ludów w Turcyi.

W szyscy prawdziwi patryoci i życzliw i mężowie mogą z otu
chą czekać na rezultat prac jego. Manifestacye, które tylko niepo
koją umysły i krzyżują ojcowskie plany cesarskiego rządu, mogą 
pochodzić od osób nieżyczliwych, które chcą zaburzyć porządek pu
bliczny, a wysoka Porta byłaby zmuszona w takim przypadku prze
mocą jc przytłumić.

Przyjmij Mości Książę zapewnienie itd.
(Podpis) F uad .11

B utlclin  officiel ogłosił kopię depeszy ministra spraw zewnę
trznych wysokiej Porty do Jego W ysokości panującego księcia w 
Mołdawii, datowany z dnia 4. lutego 1856.

Mości Książę!
Dnia 6»o października ż. r. przesłałeś mi projekt dywanu ad  

hoc Mołdawu o stęplu z wezwaniem, abym go przedłożył do po
twierdzenia cesarskiemu rządowi. Mam sobie za szczęście oznajmić 
Waszej książęcej Mości, że gdy rada gabinetowa po ścisłem rozpo
znaniu pochwaliła przedłożony przez 1 aua projekt, raczył Jego ces. 
Mość Sułtan tę decyzyę sankcjonować cesarskiem Rade.

Na mocy tego łaskawego postanowienia naszego dostojnego 
Monarchy upoważnia się W aszą W ysokość wykonać projekt co do 
stęplu we wszystkich jego szczegółach w taki sposób, w jakim go 
rada gabinetowa a d  hoc i zgodnie z kopią, którąś W asza książęca 
Mość przesłał do wysokiej Porty.

P rz y jm ij  M ości Książę itd. (Podpis) Fuad.

Turcya.
(Rewia Ras/.y-Bozuków. — Obalenie kasami.)

Z S z u i n l i  dnia l ig o  lutego opisuje korespondent dziennika 
Chronicie przegląd Baszy-Bozuków dnia 7go pod komendą jenerała 
Shirlej Lustrowane wojsko liczyło 3000 ludzi. Podczas ewolucyi 
zaszła  niejedna zabawna pomyłka, gdyż oficerowie komenderowali 
po większej części to „przekręconym  tureckim, to niezrozumiałym  
językiem francuskim,“ przczco sprawiali miedzy Baszy-Bozukam i nie 
małe zam ieszanie. Dnia 8go spotkał B aszy-B ozu k ow  smutny przy

padek. 1'i'zez luenoięzność jenerała Kwatermistrza zawaliła sie nagle 
z strasznym łoskotem kasarnia, W której cały siódmy pułk był za
kwaterowany; 30 ludzi i 50 koni zostało pod gruzami zagrzebanych. 
Po kilkugodzinnej pracy wydobyto 0 zabitych, 16 ciężko skaleczo
nych: 42? koni zginęło pod o-riizami. i ieszcze we dw a

mc c i.c i.. (1 ...JJ..C jcncrai-KWaiermisu/. nmj majora r 001 'U , jedy
nego oficera z korpusu inżynierów; dlateg’o niedziw, że cały gmach 
przy pierwszej mocnej burzy w gruzy runął. (Tak samo wyraża sie 
korespondent dziennika H erald ).

«A*ya.
(Powstanie chińskie. — Podróż, ladowa majtków angielskich. — Nowa zaraza morowa.

— Przybycie jeneral-gobernatora Canning do Indyi.)
Do Tryestu nadeszły świeżo ciekawsze wiadomości z Chin. 

Powstanie uśmierza się powoli po wszystkich prowincjach, a w e
dług G azety p ek iń sk ie j zajęły wojska cesarskie Lu-chau-fu i od
niosły walne zwycieztwo nad licznym hufcem powstańców, wysłanym  
na wzmocnienie Nankinga. Zwycieztwo to przerwało komunikacyę 
miedzy dwoma najgłówniejszemi punktami powstańców, to jest mię
dzy Ćhin-kiang-fu i Nankingicm. Spodziewać się wiec, że niebawem 
przytłumione będzie powstanie zupełnie w tych stronach. Nie tak 
jednak pomyślnie wiedzie się wojskom cesarskim w Kiangfi, gdzie 
zajęli powstańee trzy miasta powiatowe, a nawet jak słychać i mia
sta Kili-ngan i Lin-kiang, leżące nad brzegami rzeki Kau. Miasta te 
sa ważne w handlu z Chinami, gdyż na rzece Kau sprowadzają za 
granicę cały wywóz herbaty i jedwabiu. Obok Kantonu panuje spo- 
kojność, a mieszkance nie zajmują się wcale postępem powstania, 
które sroży sie w najbliższem ich sąsiedztwie. —  Dwóch majtków 
amerykańskiego statku do połowu wielorybów „Two Brothers41 zro
bili niedawno mimowolną podróż do Pckingu. Rozgniewani na swego 
kapitana uciekli na lnałem czółnie z pokładu i wylądowali u korej- 
skicli wybrzeży. Tu przyjęto ich uprzejmie, lecz odesłano konno do 
wielkiego muru, gdzie oddano ich władzom chińskim. Odstawieni 
zląd do Pekingu, przybyli dopiero 21. grudnia z. r. do Sclianghae, a 
w całej swej długiej podróży nie widzieli nic szczególnego. W Ching- 
kianar-fu panuje szczególniejsza zaraza. Słabość dotyka najpierw pod-• - —i —  ■ . , . i ■Pniebicnia

„ -......... - ..............     j - . . . . . . j r .« n | iu u -
ia. Chory nie może przyjąć żadnego pokarmu, zęby sczarnieją 

mu na węgiel, siły upadają, a śmierć przychodzi prędko i bez w szel
kiego ratunku.

—  Listy z Bombaju naT ryesl z 2. lutego donoszą: Nowo mia
nowany jenerał-gubernator Indyi wschodnich przybył do Bombaj d, 
28. stycznia. Przyjmowano go z wielką okazałością, a uprzejmość 
jego zjednała mil przychylność powszechną. Pobyt jego tylko prze
jezdny, na 5. lutego wybiera sie do Kalkutty. Pragną, by rządy je -  

! go szły mu pomyślnie, ale chwile, w jakiej je  obejmuje, nie wróżą 
! pokojem. Oprócz konccntracyi wojsk na granicach Audhy i tego, na 
! co się zanosi, gotuje się jeszcze i druga demonstracya wojenna z 
i flotą ostindyjskiej marynarki. Już odeszły na morze perskie „Ajda- 

lia44 i „Yictoria44 okręta zbrojne, popierać sprawę, a raczej chronić 
praw internacyonalnych W. Brytanii, które nieco za odejściem’ pana 
Murray, posła angielskiego w Teheranie, ucierpiały. Wprawdzie dwa 
te okręta nie wiele nadadzą, ale koszta, z jakiemi ta wyprawa jest 
połączona, na próżno pewnie nie zamyślono wyrzucać. —  Oprócz 
tej odziedzicza Canning jeszcze i drugą morską wyprawę na morze 
czerwone, gdzie posłany okręt „Queen“ staje w obronie życia i ma
jątku konzulów francuskiego i angielskiego w Dżeddzie. Pospólstwo 
rozrażone lirmanem Sułtańskim, który znosi niewolnictwo, podniosło 
otwarty rokosz, gdyż im znosi obyczaj wiekami uświęcony i niemal 
religijny, który sam koran uchwalił. Sułtan, twierdzą powstańee, nie 
mógł go znieść tylko za wpływem Anglików i Francuzów, zkąd też 
zagrożeni są konzulowic tych państw w Arabii, dlatego Anglia w y
prawiła flotylę na morze czerwone.

TA  teatru wojny.
Doniesienia z morza bałtyckiego.

(T rudność przeb ycia  na B ałtyk .)

Angielski paropływ wojenny „Samson44 zawinął nakoniec 
rozlicznych trudach i przygodach do Hólsingor. W  drodze zask 
czyły go były tak silne mrozy, że w pobliżu Skagern musiał zatrz 
mać się na otwarłem morzu omarznięty do okoła. Dopiero po piei 
dniach popękały lody, a okręt mógł się w dalszą puścić drogę. Pr 
końcu stawała mu się niewola ta na otwarłem morzu bardzo dc 
kliwą, gdyż w yszedł mu był cały zapas węgli.

fitoniesienia * ostatniej poczty.
‘C a r y i ,  3. marca. Mowa Cesarza przy zagajeniu sesyi Ci; 

prawodawczego wyraża nadzieję, że pokoj będzie zawarty. Cerem 
nia w Tuileryach odbyła się w najlepszym porządku. —  Renta 3pr 
centowa stała przy otwarciu giełdy 73. 80, —  potem spadła na 73. 3 

—  4. marca. Dziś ma się odbyć czwarte posiedzenie konfere 
cyi. P a trie  i  P a y s  oświadczają, że depesza dziennika Indep. bel 
o trzeciem  posiedzeniu konferencyi była zupełnie mylna. —  4V 
dług M onitora  odbędzie się dziś pierwsze posiedzenie Izby. —  B e 
ta 3<70 73. 10. '

L o n d y n *  3. marca. Na posiedzeniu iżby niższej potwierd; 
lord Palmerston wiadomość uśmieszczoną w M orm ng P ost, że w  P
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ryżu podpisano preliminarya pokoju zgodnie z protokołem wiedeń
skim. —  Laycird  interpelował względem stosunków z Persyą. Lord 
Palmerston oświadczył, że dyskusya nad tym przedmiotem utrudni
łaby tylko całą sprawę.

K u r s  l w o w s k i .

Dnia 6 . marca.

Dukat h o l e n d e r s k i ........................................mon. konw.
Dukat cesarski  .........................................  ,, „ -
Półimperyal zł.  r o s y j s k i ...........................  „ „
Rubel sreb rny  r o s y j s k i ................................ „ „
T a la r  p r u s k i ..................................................  „ „
Polski kurant i pięciozłotówka . . . „ „
Galicyj. listy zas tawne za 100 złr .
Galicyjskie obligacye indemnizacyjne 
6%  Pożyczka n a r o d o w a ...................

bez
kuponów

1 gotó wką |  towarem
J z łr kr. |  z lr . kr.

4 45 4 49
4 46 4 ,6 0
8 13 8 18
1 36 1 37
1 30 1 32
1 10 1 U

86 15 86 57
76 — 76 40
84 45 85 36

Kurs listów zastawnych w gal. stan. Instytucie kredytowym.
Dnia 0. marca.  

Instytut kupił prócz kuponów 100 po . 
„ przedał  „ „ 100 po

złr. kr.
87
88

dawał
żadał

za 100 
za 100

30

Kurs giełdy wiedeńskiej.
Dnia 3. m arca o pierwszej  godzinie po południu.

Amsterdam 85. — Augsburg  1017/g Frankfu rt  101. Hamburg

z . ,
112. Oblig. bank. 2%  60—61. Akcyi bank. z ujmą za szt.  1029— 1030; delto bez
ujm y  . Akc. csk. banku 9 5 %  — 96. AUcye c. k. uprzyw. towarzystwa
kredyt,  dla bnadlu i przem. 3 6 7 -  367% . Akcye c. k. austr .  uprzyw. Iow. rząd 
kolei  Żelazn, po 200 złr. (500 frank.)  3 8 3 %  — 384. Półn. kolei Ces. Ferd .  
2 8 7 %  — 288. Delto Budzyńsko-Lincko-Ginundzkiej 2 9 '  — 298. Delto P re ssb .-  
Tyrnawskioj 1. wydania 18 — 2 0 ;  delto 2. wydania 25 — 30. Akcyi żeglugi 
pa r .  683 —  6 8 5 ;  delto 11. wyd. — ; detto 13. wydania 635 — 6 3 8 ;  detlo 
Lloyda 432 — 435. Akcye młyna parowego wied. 99 —  ICO. Akcye Peszt,  
mostu łańcuch. 60 —62. P r io r .  obi. Lloydy (w  s re b rz e )  5 % 88 — 88% . Pół
nocnej kolei 5%  8 4 %  — 85. Glognickie 5 % 76 — 77 . Obligacye Dun. że 
glugi par. 6 % '8 1  — 82. Renty Como 13 — 131/*. Esterhazego losy 40 zł. 
6 9 % —70. \Vindischgriiza losy 2 4 % — 24% - W aldsle ina  losy 2 4 %  — 2 4% . 
Keglevicha losy 1 1 V*— 11 s/«- K s- S a l“la l0sy » 9 % —*<>■ f -  Genois 3<J%  — 
40. Palffego losy 4 0 - 4 0 % .  Cesarskich ważnych dukatów agio 6 —6 % -

Telegrafowany wićdeński kurs papierów i weksli.
Dnia 6 . marca.

Oblig. dtugu państwa 5 %  8 5 ;  4 %  — ; 4 %  — ; 4 %  z r  1850 — .
30/ _  ; 2 % %  —  Losowane obligacye 5 %  — i Bosy z r. 1834 za 1000 z łr .
 ? z ’r . 1839 l 35</2. W ied. miejsko bank. — . W ęg iers .  obi. kamery nadw.
— Akcye bank. 10S5. Akeye kolei półn. 2860. Glognickiej kolei żelaznej 
—! Odenhurgskie  — . Budwajskie — . Dunajskiej  żeglugi parowej 686. Lloyd 
—•! Galie. listy zast.  w W iedniu . Akcye niższo-austr .  T ow arzystw a
eskomptowego a 500 złr .  490 złr.

Amsterdam I. 2. m. 8 4 % .  Augsburg  101%  3. m. Genua -  1. 2. in F ra n k 
fur t  100%  2. m. Hamburg 7 4 %  2. ni. L iwurno — 1. 2. rn. Londyn 10—4. 
1. m. Medyolan 102 I. Marsylia — 1. Paryż 119%  B uka resz t  267- Kon
stantynopol —  Smyrna —  Agio duk. ces. — . Pożyczka z r. 1851 5 %  
lit. A. — . lit. B. —  Lomb. — ; 5 %  niż. austr .  obi. indemn. — ; innych k r a 
jów koron. 77. Renty Como — Pożyczka z ro k u  1854 112. P o ż y c zk a n a ro • 
dowa 8 5 % .  C. k. austr .  akcye skarb ,  kolei żelaz. pa 500 fr. 367— 3 9 3 . f r ,  Akeye 
c. k.  uprzywil.  zakładu kredyt.  301.

P r z y j e c h a l i  d o  J i t w t C B .
Dnia 6 . marca.

PP. T orosiew icz  Emil, z Szwejkowa. — Jordan Jan  , z P re lca .  — Ż u 
rowski Józef, z Buska. — Szymanowski Maurycy, z Stociny. — A bancourt  K sa
w ery ,  z Łuwczy .  — W ask iew icz  Teodor,  dr.  prawa, z Biłlii.

W  y j e c h a l i  z e  M jicow a.
Dnia 6 . marca.

Ilr .  Dzieduszycki Kazimierz, do Niesiuciiowa. — PP. G i t te r ,  c. k. pod
porucznik, do Stryja.  — W err iy m in n ,  c. k. kapitan, ilo Czcrniowiec. — Bobow 
ski, c. k. porucznik, do Przemyśla. — Krassel  Aleks. ,  do Dubiecka. — K orze
n iowski  Aleks., do Machnowa. — Pomezański J ę d r z e j ,  do Prasowiee.  — B o 
bowski Konst.,  do W iszniowezyka. — Zamorski Jan, do Kamionki. P ap a ra  Mie
czysław, do Batialyez.

7 4 % . — L iw urna  — . — Londyn 10.4. — Medyolan 103. — Paryż  119% .
Obligacye długu państwa 5%  84 — 8 4 % ,  delto 4 % %  73 — 7 3 % ,  detlo 

4 %  66 — 66%> delto 3%  49 — 4 9 % ,  detto 2 % %  4 l % —4 1 % ,  detto 1%
1 6 % — 16% , detto S. B. 5 % -------------. Pożyczka narodowa 5%  8 5 %  — 85%,.
Obligacye lomb. wen. pożyczki z r o k u  1850 5%  93 — 94. Obligacye indemn. 
niższ. aus tr .  6 % S3 — 6 3 % ;  detto innych krajów koron. 77 — 80. Oblig.

Przegląd
spostrzeżeń meteorologicznych we I.ivoivie w lutym 1856.

Średni stan barometru był 326‘".080 parys. miary, przy tem
peraturze 0

Najwyższy 330.'''43 dnia 4. o drugiej godzinie z południa.
Najniższy 319.'"31 dnia 1. o dziewiątej godz. wieczór.
Największa chwiejność wynosiła przeto 11.'"12.
Średnia temperatura była —  0° 85 11.
Najwyższa -f- 7.°5 d. 10. o drugiej godz. z południa.
Najniższa —  S.°9 d. 18. o szóstej godz. zrana.
Największa jej zmiana była przeto 10.°4.
Średnia wilgoć powietrza była 84.95 pr. C.
Największa 100.0 d. 22. o dziesiątej godz. wieczór.
Najmniejsza 64.9 d. 7. o drugiej godz. z południa.
Największa zmiana wynosiła przeto 35.1.
Panujący wiatr był Półn. Z. i Półn ., po nim Z .,  siła  jego  

w ogóle mała, tylko dnia 1. był wiatr zachodni burzliw y, razem z 
1 śnieżną zamiecią.

Całkiem pogodnych dni był 1 , inało pochmurnych 2 ,  mocno 
pochmurnych 7, całkiem posępnych 19. Mgła była w 5 dniach, mróz 
bez odwilży dnia 11.

Deszcz i śnieg padał w 18 dniach, a dnia 11. tylko śn ieg , 
którego wysokość w tym miesiącu wynosiła 109"'. W ysokość wszy
stkiego atmosferycznego osadu wynosiła 31."'05.

Z porównania tego miesiąca z lutym 1855 okazują sie nastę
pujące różnice: Stan barometru w tym roku byt 2.'"173 w y ższy , 
temperatura 5 .u07 w yższa , wilgoć powietrza 1.57 pr. C. mniejsza. 
Wiatr zachodni częstszy, północno-wschodni rzadszy, dni śnieżnych 
i dżdżystych było o 4 więcej , dni śnieżnych 2 mniej. W ysokość 
śniegu jest tego roku 82"' mniejszą, cały osad atmosferyczny 9.'"70  
wyższy.

Spostrzeżenia meteorologiczne we Lwowie
dnia  3 . marca.

Pora

Barometr
w m terze 

parys. spro
wadzony do 
0°  Keaum.

Stopień
ciepła

według
Reaum.

1
Stan po
wie trza  
wilgot

nego

-Kierunek i siła 

w ia tru

Stan

atmosfery

6 . god,. zrana 
2 . god popoł. 
lO.god. wiecz.

325.96
324-50
322.04

-  1 1 0 °,
— 2-4°.
— 2 2»

84.1
74.4
91.4

półn .-wscb. sł. 
zachodni „ 
pałud.-zach. „

pogoda
pochmurno
śnieg

Wysokość śniegu 14“ '

T  E  A  T  U .
Jutro'. 7. marca 1850:

V O  *  l . «
Oryginalna komedya J. Korzeniowskiego w 4 aktaeli. (Pani Krajew
ska występująca jako gość na scenie naszej, przedstawi role Szenio-

nowej.)
W  niedziele: Pierwsza gościnna rola p. Antoniego Krajewskiego 

w dramacie: „ Ż y c i e  S z u l e r a . “

K R O N I K A .
Dziennik „Pays“ podaje następujące opisanie gmachu, w którym odbywają 

się  konfereneye t e raźn ie jsze :  Sa la  gdzie  się odbywają sprawy, j e s t  na dole z a 
budowania, i przedzie lona j e s t  od gabinetu ministra  matym apartamentem zw a
nym „des  a ttachcs.“ Do salonu poselskiego wpada światło dzienne trzema okna
mi wielkicmi wychodzącemi na Sekwanę. D rzw i p rzeciw ległe  prowadzą do g a 
binetu  i do sali rotundy wiodącej do ogrodu. Na prawo i  lewo znajduje się sa 
lon „des  a t taches“ i wspaniała sala koncertowa. Sa la  posiedzeń przyozdobiona 
j e s t  św ietn ie  i wytwornie ;  zasłony i t. p. są  z a tlasu  szkarła tnego złotem la 
mowane. Na ścianie oknom przeciwległej znajdują się  portrety Cesarza  i C e
sarzowej,  nad sześcioma drzwiami umieszczono sześć  medalionów, a sufit p rzyoz
dobiony je s t  również malowidłami najznakomitszych artystów. Meble obite są 
a tłasem karmazynowym, a stół kongresowy podobny do lego , jak i  się znajduje 
w tuilerskiej  sali minislcryalnej , stoi na środku izby wyścielonej przepysznym 
dywanem. Stół j e s t  okrągły, a dokoła stoi 12 k rzese ł  poręczowyeb. Na zielo
nym dywanie stołowym znajduje się  naprzeciw  każdego krzes ła  osobny przybor 
do pisania, pap ie r  w rozmaitym formacie, koperty, p ió ra ,  ołówki i lak do pie
czętowania, lecz  tylko sześć  kałamarzy, po jednemu dla każdego mocarstwa r e -  

ezentowsnego. Oprócz lego stoi na stole cztery  świeczników. D rog i  stół ś r e 

dniej wielkości znajduje się na prawo przy  oknie.  Przeznaczono go dla sek re 
tarza  kongresowego, a w razie  potrzeby można stół ten i bliżej przysunąć. __
Jes t  jeszcze  i trzeci  mniejszy stolik, również  u okna i służyć ma dla tych pe ł
nomocników, którzy by do napisania  jakiej korespondencyi życzyli sobie miejsca 
osobnego.

— Największym i najciekawszym budynkiem w całej Ameryce j e s t  nieza
wodnie S tevar ta  skład wyrobów rękodzielniczych w B roadw ay,  olbrzymi ginach 
w czworobok o 6 p iętrach i 300 stóp szerokości.  Złożone w nim towary w p ro 
wadzają rocznie  1,500.000 funtów szlerlingów w obieg, a cały handel utrzymuje 
400 oficyalislów i własne bióro telegraficzne, które  w ustawicznym j e s t  ru ch u .  
W składzie można zobaczyć kołnierzyk koronkowy na 40 gwineów i falbanę 
półyarda szerokości na 120 gwineów. Brokaty  i adamaszki na obicie mebli s p r z e 
dają tu po bajeeznych cenach, za zwyczaj y a n l  po 3 funtów szterl ingów. N a j
droższe brokaty zakupują holcle, a hotel ś. Mikołaja płacił niedawno po 9 fun
tów szterlingów jeden  yard.  Znajdują się także w  składzie pończochy po na j
rozmaitszych cenach od jednego penny do jednej gwinei para.  Oprócz składów 
na wszystkich sześciu  p ię trach  znajdują się  jeszcze  ogromne składy w  podzie
mnych sklepieniach, k tóre  ciągną się po pod całe Broadway.

Główny Redaktor M . S z r s e n i a w a  S a r ty n i . Z  c, k galic. d rukarn i rządowej.


